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W niedzielą 
Kawiarnia i Bar ,,0 ra n d" I , 

o god •• n·leJ w poło 

Po UrOCzystościach śląskich. do czynu niech będz ie ostrzeżeniem dla wrogów 
czyniących zamach na całość naszych granic, 
a napomnieniem i prlestrogą dla z łych synów 
Ojczyzny, którzy warcholskie mi wystąpieniami 
osłabiają siłt: wewnt:trzną Polski. 

Na prastarej ziemi Ślęzart, plemier.ia równie 
polsk iego, jak i sąsied nie plemiona, które wy
tworzyły Państwo Polskie, - w prastarej dziel ni
cy viaslOw~kiej , której część powróciła na lono 
Macierzy Polski, odbyła się podniosła uroczys
tość ku uczczeniu d ziesiątej rocznicy Trzeciego 
Powstania Śląskiego. 

Uroczystość ta posiada znaczenie O wiele 
głębsze, aniżeli samo tylko uczczen ie ofiarnej 
krwi tych. którzy przelali ją w imię łączności 

Śląska z Polską. 
Bez przesady powiedzieć można, że uro 

czystość, która odby ła się w Katowicach w dniach 
2·gl) i 3-go maja br. posiada znaczenie wielkiej 
manifestacji politycznej, mającej widoczny dla 
wszysIkich, dla świata całe,!o związek z obecną 
sytuacją poli t ycz:ną. 

Nie ustaje agitacja nie miecka za rewizją 

granic wschodnich Rzeszy. Nawet ujawnienie 
planów . atlschlussowych~ nie osłabi ło jej ani 
na chwiit:. 

Świeżo właśnie dziennik ~German ia". orga n 
tego centrum, którego bezsporną domeną poli· 
tyczną przez dziesiątk i d ługich lat był Gó rny 
Śląsk, wystąp i ł z artyku łem, w którym wywodzi, 
że rewizja granic wschod nich - a więc nowy 
rozbiór Polsk i - staje się .. post ulatem wspólnym 
dla wszystkich Niemców M

• A gdy mowa po 
nie mieckiej stroni e o postulatach rewizjo nistycz
nych, jednym tche m wymawix się: Pomorze 
Śląsk. 

Milczy się - "a razie - o Wielkopolsce . . . 
W tak iej właśnie chwili, bodaj nazaj utrz 

po ukaza niu się owego znamiennego artyk ułu 

w . Ge rmanW, - stol ica dzisiejszego polskiego 
Śląska w i t ała G łowę Rzeczypospolitej Polskiej. 
ZiłŚ o półn ocy z dn ia 2·go na 3-go maja, 
w dz i esiątą roczn icę wiekopom nej chwili, gdy 
na Górny m Śląsk u rozległ Się' rozkaz komendy 
powsta ńcze j : .. Do broni! -, - Prezydent Rzeczy
pospoli tej Polskiej na rynku katowickim mówił 

Wszelkie 

do nieprzej rzanych tłumów ludu śląsk i ego: - ... 
"łącl:ność Wasza z Macie rzą jest konie cz 
nością dziejową ... Ktokolwiekby pomy:Uał 

kiedy o znii zczeniu dzieła łączności nie · 
rozerwalnej Ś ląska z Państwem Polskie m -
zamysł taki musiałby być zniweczony. Bo 
mam pewność. że cały naród do ostatnich 
sił broniłby całości pailstwa przed rozbio · 
rem -. . . 

Prezydent Rzeczyp ospolite j Polskiej 
stwierd z ił tedy wobec ś wia ta, że wszelki 
zamach na Śląsk uważany będ zie przez cały 
na ród polski jako chęć dokonania nowego 
rozbioru Ojczyzny, jak o ch ęć , przeciwko 
której naród bronić się będz ie do ostatka 
swych sil. 

Nie są to zwykłe fra zesy obchodowe. 
Polityczne znaczenie przemówienia Pana 

Prezydenta Mościckiego w Katowicach jest ni e 
mniejsze, aniżeli znaczenie niedawnej enuncjacji 
prezydenta Republiki Francuskiej w Nicei. 

Zbiegają się one w swy m celu, choć 

z różnych wychodzą założeń, 

Celem ich jest: -- przestroga w stosunk u 
do Niemiec. 

Słowa Prezydenta I ~n acego Mościc kiego 

s łysza ne były niety lko przez tysiączn e rzesze 
zgromadzonego na rynku ka towickim ludu 
śląskiego . Słyszeli je również i liczni kores
pondenci pism zagranicznych, którzy nad jechali 
do Katowic z Berlina i z Wa rszawy. Slyszeli 
oni n\wnież i slowa Rozkazu Powstańcugo, 
odczytanego przez b. dowódcę trzeciego powsta
nia śląskie20 - Nowinę - Mycieiskiego : - ~ J ako 

żołn ierze, wyrośli z ideologji wal k zb rojnych 
i bezin teresownej słu żby Ojczyinie, musimy 
jeszr.:ze siln iej w obecnej chwili skupić się koło 

Majestatu Rzeczypospolitej o ra z Wodza Narod u 
Józefa Piłsudskiego, J!olowł - - na każdy rozkaz 
Jego - poświęcić życie i mienie dla Ojczyzny. 
Zwarta j stanOWC2!a nasza postawa i gotowość 

Pad ły tedy slowa przestrogi. 
Niech sł uchają ich ci, co "mają uszy ku 

s łuchaniu" 

Na uroczystościach śląskich Połska wy
powiedzi a ła ~łośno i dobitnie wszystkim amato
rom . rewizji granic~: - .. Od naszej z iemi _ 
wara I", 

Aspu. 

Pierwszy głos. 
Władysław Grabski nałeży do nielicznych 

jednostek dawnego, sejmowładczego regime' u, 
które odegra ły dużą rolę w tworzącej się pań 

stwowości polskiej i schodząc z areny polityk i 
aktywnej, umiały zachować szaCUI1f'k nawet swych 
przeciwników politycznych. W jego przeszłości 
poht}'cznej jako premjera i ministra skarbu znaj
dzie się zapewne niejeden błąd, ale nikt mu nie 
odmówi czystości rąk i intencj i oraz wielkiej 
pracowitości. 

Dlatego dobrze się s ta ło, że pierwszy glos, 
jaki rozległ s ię w ankiecie, rozpisa nej przez sej 
mową I<omjsj~ Kons ty t ucyjną, jest głosem Wła

dyslawa Grabskiego. Nikt go nie posądzi o 
partyjny sposób widzenia rzeczy publicznych, ale 
t eż nikt go zaliczyć nie zdoła do obozu zwanego 
popularnie "sanacją". Poglądy Wł. Grabskiego 
różnią się w wielu szcze~ółach od zgłoszonego 

przez- klub B. 8. W. R projektu zmiany Kon
stytucji. 

\VI Grabsk i jest przeciwny plebisc)'ta rnemu 
systemowi wyboru Prezydenta Rzeczyspol it ej. 
\V plebiscycie, zda niem jego, "dominującą rolę 
odgrywa działa n ie na imagi nację narodu, a nie 
na jego rozum". Coprawda, przj wyborze elektów, 
jak tO jest w Stanach Zjednoczonych A. P. to 
"dzia łanie na i magnację " również odgrywa rolę 

środki ko smetycz"e i farby do sukien 
wody mineralne k raiowe i zagranicz"e 
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niepoślednią, gdyż elekci zobowiązują się z~óry 

aJosować na telZo lub innego kandydata. Zgro
madzenie elektów nie jest instytucją deliberującą 
nad osobą kandydata. Dlatego niema znaczenia 
wysunięty przez Wł. Grabskiegc. projek udziału 
w niem wirylistów: biskupów, rektorów wyższych 
uczelni i t. p. Wiryliści stanowiliby w katdym 
razie znikomy ułamek zgromadzenia elektów, 
a zwyciCStwo danej listy elektów przesądzałoby 

z góry o wyborze kandydata na Prezydenta 
Rzeczypospolitej . Wątpimy zaś, czy wybory elek
tów mogłyby się odbywać na ślepo, bez wymie
nienia osoby kandydata . Równałoby się to 
bowiem faktycznie pozbawieniu mas ludowych 
wpływu na wybór Głowy Państwa, a nawet 
- kto wie - mogłoby otworzyć drogę do 
nadużyć . Właściwie jedna k pogląd \VI. Grabskiego 
na sposób wyboru Prezydenta Rzeczypospolitej 
nie posiada znaczenia zasadnic.t.ego. 

Dale ko ciekawsze są jego poglądy na 
ul'rawnienia Głowy Państwa , Rządu i Sejmu. 
A więc, wedłu g Wł. Grabskiego, Prezydent 
powinien mieć prawo samodzielnego mianowania 
premjera bez wpływu parlamentu i bez kontra
sygna ty. Premjer byłby be z poś redni o i stale 
odpowiedzi alny przed Prezydent t: m, natomiast 
min istrowie nie powinni bezpośrednio sty kać 

się z Głową Państwa. W tym pun kcie pO$;! l ąd 

Wł. Grabskiego zb l iżo n y jest do proje kt u B B. W.R. 
Prezyden t Rzeczypospolitej mi a łby bezpośred n i 

wpływ na ogól ne kierow nictwo poli tyki Pań stwa , 

na tomiast w doborze swych po mocnikÓW i wy
ko nywa niu szczegółów sp ra wowa ni a władzy ;) re
mjer posiadałby zupe ł n ą samodziel ność. Prezy
dent. wed ług projek tu WI. Grabs kiego. powinien 
być uposażony w prawo wydawa nia dek retów 
z mocą ustaw w wypad kach, przewidzianych 
konsty tu cyj ni e o raz - w prawo veta decyd ują

cego Obydwa te prawa, zda niem WI. Grabskiego, 
powinny być wykonywa ne przez Prezyden ta 
Rzeczy pospo lit ej, lecz na wni osek Senatu , który 
pow in ien s i ę s kła da ć z reprel enta nlów ko rpora
cyj pu blicznych (samorlądów te ryto rjalnych, sa 
mo rządów gospodarczych, zw i ązków pracowni 
czyc h, sena tów akad emickic h i I. p.). 

Sejmowi wyznacza Wł Grabski mię skrom
niejszą. nit od~ rywa ł ją wtedy, gdy Wł, Grabski 
był pre mjerem. Sejm zachow uje w swych upraw
nieniach prawodawstwo z inicjatywy własne 

lub rządu. kontrolę nad rządem i prawo wy
rażenia rządowi w ca łości lub poszczególnym 
ministrom braku za ufani.:. Ale Sejm nie może 
decydować o losach rządu, za każdym razem. 
gdy się 10 spodoba przywódcom partyjnym. 
Raz tylko na rok, przy sposobności składania 

s prawozda nia przez rząd, może być w Sejm ie 
postawiony wniosek o brak u za ufania. Sejm 
i Sena t nie mają prawa podnosić pozycjI b udże· 

towych. Słowt!m, Wł Grabski wyznacza Sejmowi 
rolę O wiele .. skromll i ejszą~, wskazując słu sznie, 

że gdy Sejm . na mocy obecnej I(onslytucji, mia ł 

władzę Mdu żą" - nie osiągn ijł dobrych wyników, 
gdy z niej ko rzystał w pełn i. Częs to s i ę zrzekał 

tej władzy, ale czyn ił to nieszczt!rze. Nie um iał 

jednak, w momencie krytyczny m, bronić nie
tylko swych praw, ale nawel - godności. . Lepie 
- pi sze WI. Grabski - żeby St:jm mi ał mniej· 
szą w pa ń stwie rolę do speł nienia , ale żeby była 

ona szanowana przez wszystkich". 
Nie wdając się w szczegółowe rozpatrzenie 

pogl ądów Wł. Grabskiego, slwierdzić możemy 

jedno: pierwszy głos, jaki się odez..ya ł w od
powiedzi na ankiete sejmową Komisji Konsty
tucyjnej nie wypad ł zbYI rozbie=:ni e z projektem 

Klubu B. B, W. R. Zgadz:a się Wł. Grabski 
z zasadniczą tendencją tego projektu: Prezydent 
RzeCZYPospolitej ma by~ czynnikiem nadrzędnym, 
kierowniczym; Rząd ma posiadać istotną władzę 
w ręku, parlament - sprowadzony do właściwej 
sobie roli - władzy ustawodawczej i kontro
lującej . Zdrowa myśl polityczna toruje sobie 
dro$;!ę w sl1oleczeóstwie, z otuchą tedy patrzeć 
możemy w przyszłość . -

Kronika. 
(Redakcja be.warunkowo man ... kryptó. nle •• r.'.) 

Osobiste, W dniu ó bm. pociągiem poś
piesznym o godz. 16.40 przyj echał ~ Warszawy 
na wizytacje 3 p. p. Leg. p. in spektor armji 
genera ł dyw. Osiński. Wybitnego dygnitarza 
woiskowe~o przywitał na dworcu kolejowym 
z kompanją honorow,ą ze sztandarem i orkiestrą 

dąwca. 3 p. p, Le j.!. p, pulkownik Grot. Przed 
hotelem "City" w który m zamieszkał p. generał 

dyw. Os iń ski , za ci ągnię : o wartę honorową . 

Naczelni k tU l. urzędu ska rbowego podatków 
i opłat skarbowyc h p. Uherok został przeniesio
ny' z dniem I bm . do Lwo wa, ja ko na czelnik 
urzęd u skarbowego V. dla miasta Lwowa . 

Agendy lu t. naczel ni ctwa objął nadradca 
p AsIanowicz. 

Obchód święta państwowego 3·go Maja 
wypadł w naszym grodz ie niezwykle o kazal e. 
J ut w przededn iu uroczystości 140-te j rocznicy 
Konstytu cji 3-go Maja. miasto nasze przybrało 

uroczystą sza te. W oknach do mów u kaza ły się 

nalepki ilu mi nacyjne, z gmachów pu blicznych 
i do mó w prywa tn}'c h pow iewa ły chorągwie o ba r
wach na rodowych. Efek townie przyb rany by ł 

ralUSZ, z za pad nięciem zaś zmrok u, w powodzi 
świa t eł zabłys ła pi-:k nie ud ekorowa na wieża ra 
tu szo wa. Wieczo rem przeszeJ ł ulicami mi asta cap· 
st rzyk o rkiestry 39 p p. ponadto w sali Kasyna 
ga rn izonowego ode!!ra ł zespół tea tra lny "Ognis
ka" wodew ili HPrzewodni k Tatrza ński" zaś w sa li 
So koła zespół a kad. sztu kę p. t. . Hetma n Sta
nisla w Żuł kiewsk i. " Nazaju trz przy prze pię knej 
pogodzie odbyła się na Rynk u przy współudzia le 

przedstawicieli wład z wojskowych z gene rałem 
Wieczorkiewiczem na czele, władl cywilnyc h i auto· 
nomicznych z radcą woj . Prezelllk iewiczem i bu r
miSl rlcm Inż Sierankiewiczem, oraz przedsta 
wicieli Związków , organizacyj, Stowarzyszeń, 

i. t. d . - uroczysta msza polowa, odprawiona 
przez ks. kapelana Pączka, który t eż wygłosi ł 

płom ien ne kazanie okoli..:zno~ciowe. PonadlO od
byto się wreczen ie sztandaru Zw. Podof. Rez. 

Również uroczyste nabożeństwa odbył }' się 

w świątyniac h innych wyznań. W głównej syna
godze, w której by li obec ni przedstawiciele władz 

cywil nych, Gminy żyd, Zwi ązków i organ izacyj 
kulmraltlO społecznych, a w której niestety ku 
ogólnemu zdziwieniu raził brak przedstawicieli 
Władz wojskowych - po odprawieni u mod łów 

okoliczI l ościowych przez kan to ra, przepiękn e ka· 
zan ie wygłosił rabin p. Steinberg, poczem chó r 
odśpiewał HBożc coś Pol skę". Po na bożeństwa ch 

odbyła się koło gmachu Banku Polskiego defila · 
da, k tórą od ebra ł ge nera ł Wieczorkiewicz w tow. 
swego zastepcy pułkowo dypl. Paszkiewicza i swej 
św i ty, w obecności sIarosty Preze ntki ewicza . bur· 
mistrza i nż. Sierankiewicz8 i przedsta wicieli władz 
cywil nych i wojskow}'ch. Przedefilowaly z o rkie
strami i sztandarami młodzież szkó l średnich, 

powszechnych. Związek strzelecki, Przysposobie
nie wojskowe, drużyny harcerskie, członkowie Tow. 

gimn . • Sokół- w mU'ldurach z· prezesem Zdzi
sławem Grabowskim, Inwalidzi, Związek podoł. 

rezerwy, oraz formacie wojskowe. Dziarska 
i sprawna defilada, która trwala ponad godzinę, 

przedstawiała obraz prawdziwie imponujący. O 
godzinie 12-teJ odbierał w imieniu Rządu życze· 

nia slarOsta Prezentkiewicz. 
Wzniosłą urcczystość zakończyła w sali 

.Sokoła" Akademja z doskonale . opracowanym 
i wykonanym programem muzykalno-wokalnym . 
Po pol. odbyły się nd stad jonie Sokoła propa
gandowe zawody lekkoatletyczne, z których spra~ 
wozdanie podajemy w rubry..c.e .sportowej_ 

Uroczystośt poświ~cenla ntandaru szkol· 
nego pryw. gimn teńskiego. Niezwykłą uro
czystość obchodził w dniu 2 b. m. zakład pryw. 
gimn. żeńskiego, który to dzień złotemi zgłoskami 
zapisany będzie w historji zakładu . W dniu tym 
bowiem nastąpiło uroczyste poświęcenie sztan
daru . O godzinie 9-teJ rano uczeniee zakładu 
przy dżwiękach orkiestry gimn. II-go udały się 

na na bożeństwo, któ re rozpoczęło się o godz. 
930 ran o w kościele 00. Reformatów, odpra
wione przez katechete zakładu ks. Rolewskiego. 
Po nabożeństwie nastąpiło poświęcenie sztandaru. 

Wśród szeregu rodzi ców chrzestnych zauwa
żyli śmy: Dyre kto ra gimn. II -go p. Br. Wiśnio w
skiego z pan ią generałową Wieczorkie~iczową, 

zasl. s tarosty p Grossa z panią prof. Truszkow· 
ską, dyrektora se mina r. naucz. żeń sko p. Sonntaga 
z dyre kto rk ą girlIn . że ń sko pa nią Nosowiczową, 

p. inspek to ra szkolnego Bema z pa nią pułkow

n ikową Citślińską. przewodn iczącego "Gwiazdy· 
p. Dymnickiego z panią dyr. Dr. Fechterową. i. i 

Po naboże ń s twie uda la s ię m łodzież z roz
poslar tym szta nd a rem. po przedJo na przez o rkie 
s t rę gi mn lI ·go do sa li "Soko la ", gdzie zebrali 
si ę jut rodzice uczenie i za proszen i gości, cele m 
wzięcia u działu w uroczystości wbijania gwożdzi 
do drzewca. szt anda ru M. i. obecni byli p. p. : 
Za st~pca sIaro sty Gross, bu rmistrz inż . Sieran· 
wi cz, delegat Kuratorjum dyrt: kto r gimn. II-go 
Wiśni ows ki, ks. prałat Chotyniecki , in spektor 
szkolny Bem, adw. Dr. Segal, dyrektor semin. 
naucz. że nsk. Sonntag, dyre kto r sz koły handlo· 
lowej I(a pu ści n s ki, rejent Garthn er, rad ca han
dlowy Haut, po w. Komdl. P. W. por. Głowa i 
inni. Do zebra nych - w serdecznych słowach 

o t reści istot nej , pozbawionej ja kiej kol wiek do
mieszki patosu i frazesów - przemówił zas/u 
żony honorowy prezes Zarząd u p. nad radca 
Asłan owicz. 

W związk u z u roczystością poswlęcen ia 

sztandaru, przedstawia w ogólnych zarysach 
h is torję zakład u od powsIania do doby obecne j, 
w któ rej młodzież. bez względ u na wyz nanie i 
s ta n, we własnym gmac hu , pod własnym da
che m, kształci swe umysły dla dobra ojczyzn y i 
całego społecze listwa . 

Przemó wi enie p. nadradcy Asła now icza , 

- jednego z na jbardziej zasłu żonyc h około 

rozwoju Zak ła du - na cec ho wane głębokim u
miare m i takte m, któ ry z prawdziwą maest rją 

potrafi ł w swyc h głę boko uj ętyc h słowach sko
jarzyć isto tę starorzy msk iej maksymy "ut ile cum 
dulci" i to wy łączni e dla dalszego dobra Zak ła du , 

spo t ka ło Się z prawdl iwe m zadowoleni em i 
uznaniem obecnych, a w szclegól ności szerokich 
sfer rodzicielskich. Następni e w imieni u K. O. S. L
i naczelnika Wydzia łu szkół śred ni ch p. Hu berta, 
prze mówi! znany oredownik i prawdziwy opie
kun młodzieży p Bronisław Wiśn iowski dyrek tor 
gimn , lI ·go. W jędrnych i dobitnych ~ Iowach 

podk reślił znaczeni e symbolów uwidocznionych 
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aby pracz koled~y i liczne rze-szc- tut. obywatelstwa. Cześł-:Oom;-ZOłnim.-; ; która wymq. wysiłku całe-
'. niW" J, o ,.,'~l i go społeczeństwa, by w tym rO~.lIfIr~ić 

~.klo1· 
. Nosowiczowa, kończąc okrzykiem na cz"ć 

J"lajjdnrejszej ~ Rzetrypospolitei,:" 'kf6\-ytc)' lóil rqk 
zebrani aromko 3-~rotnie powtórzyli, W' imienju 
uczenic przemówiła uczenica VIII . ki Ka
czanówna, 

PQaem nasl~pil ceremoniał wbijania gwoź
dzi, którym umiejętnie kierował cdonek Zarz4du 
p. BrZOZOWiki. Pierwsze gwoidzie wblłało du
chowieństwo z ks. prałatem Chatynieckim Ra 
czele. Następny gw6idz w zastępstw ie nieobec
ności p. generała Wieczo rkiewicza wbila Małżonka 
pani generałowa WieczorkiewiclowlI . Poczem 
gwóidz wbił zast. starosty p. Marjan Gross, 
burmistrz inż . Sierankiewicz, delegat K. O . S . L. 
dyrektor glmn. II. p. Br. Wiśniowski, inspektor 
szkolny p. Bem, dyrekcje szkól, nauczyciels two, 
zaproszeni goście I rodzice uczenie. 

W czasie uroczystości wbijania gwoździ 

padły ofiarowane datki w sumie l 300 zł . , która 
to kwota przeznaczonlłzostanie na cele nauko we 
zakładu . 

Czy to nie wandalizm? Nie da się za przeczyć, 
te prawdziwą ozdobił naszych pryncypalnych ulic 
s ta nowią skwery , na któ ryc h utrzymanie co rocz
ni e Magist rat łoży znacz ne kwoty. Zdawało by 

się , że wszyscy mi eszkańcy - o co s!ale na wo
łuje prasa - we wspólnym interesie, dbać będą 

O ich rozkw it i każdy z mieszka ńc6w będ2.ie ni e
jako ich opiek unem. Niestety, po każdej prawie 
uroczystoscl pa ń stwowej połączo ne j z defiladą , 

dochodzi do wanda lskiego wprost niszczenia 
skwe ró w. Tego rodzaj u napię t nowan ia god ny wy
padek zaszedł niestety również 3 bm. w czasie 
defi lady. Oto pew na część ni ekultural nej publicz· 
ilOŚci - innego wyrażenia nie można w ni niej
szym wypad ku u żyć - t ł um n ie zaleg ła tra wn ik 
nap rzeci w apteki p. I( ucharsk iego, co spot kało 

s i ę z uzasadn io nem ob urze niem nielylko miaro
daj nych czyn ni k6w. ale całej kulturalnej publicz· 
ności, a wydane naprędce zarządzenia spowo
dowały P. P. do energicznej interwencji. Pojmu
jemy w zu pełności zaciekawienie i ch ęć ~zdobycia· 

naj wygodn iejszego miejsta do przypat rywa nia 
się defil adz ie. Lecz pytamy, czy musi to nastąpić 
za cenę zniszczenia skwerów i trawn ików. Czyż 
musimy wtedy u stąpić, gdy dochodzi do ener
gicznej interwencji ze strony posterunkowego? 
Rumieniec wstydu powinien okryć twarze tych, 
którzy za miasl dbać indywidualnie o rozkwi t 
skwerów, w wandalski sposób dopuszczają się 

zniszczenia, a u.s:ępują dopiero pod naporem 
.. bicza" policjanta . 

Spodziewać . się należy, że te.f!O rodzaju 
przyk re wypadki wic:cej się nie powtórzą . Wszycy 
bowiem powinniśmy szanować i czuwać nad skwe· 
rami jako dobrem wspólnem, dobrem publiczne m. 

Sztuka to nie polityka, czy li ~pa trj otyzm " 

aż do kieszeni I Otrzymujemy ponitsze uwagi: 
"Onegdaj odbył się w sali Kasyna garnizonowe
go I<oncert ~Chóru Cyganskiego". Jakkolwiek 
był to zespół ukraińsk i to publiczność reknllO' 
wala się z Po laków i Żydów, natomia~t inteligen
cja ukraińska, najbardziej powołana do popar
cia swego bratniego zespołu - pOza 3-ma u
czestnikami, a to p. p. sędzia W. ini K. prof. 
P. - była zupełnie absentowana. Uderza ła 

szcz~gólllie absencia jednego z tut. mecenasów, 
który widocznie patrjotyzm uważa za zręczny 

manewr dla swego zawodu, szcze.l:!Óln ie .. w spra
wach inwalidzkich", na to miast nie uważa się 

podobno za ~mecenasa" sztuki, dl<l której na
l eży z łożyć skromną chociażby ofiarę materjalną 

w formie nabycia biletu wstępu". Uwagi po
wyższe pozostawiamy bez komentarzy. 

Z k roniki żałobnej . Zmarł tu ś p. Miro 
Wojtowicz u rzęduik skarbowy. cieszący się m i
rem i sympatją w kolach swych znajomych, 
a w szczególności wśród swych kolegów. W od
daniu ostatniej posł ugi wzięli tiu mnie udział 

lł!. il?:iIt\'PJlI; •• te OW o m .:411 ~Q~~~~ 'ł!.,.~ętrz !!-'eo. ł'ro~U'lr prulo • 
• 1od~&łeJem. W dniu 5 bm. w porze , R,0łudnio- 9 , .cąrłCf pqparciJ •• tej kultur!,lno-ołwj!~o.,.ej 
wej l>iUwióhill p.,l;tirui6'8Q J nlunfRłeo nam . pl.<~wki pr .. ~ 'Qliaf ną ,,~pQłpr.c"e. 9~olg ur~· 
z nazwiska dlld';V!I "ł '!5<!f1lilarjtt P. P. Przed -dzeQI. feslyną •. nad'r/onle d§r6W Ilant6w (40 
statu, tA. 8 . opryszeł\;" z:dol~ł ~się ",gle wyrwał iOlpodarza Ka.ynl Wojskowego Jaro" .... 
z rąk poljcjanta I r.bie(1z w kierunku olrodu "I. O~,Un,..,ldzlJl, na r,c, p. kpt. Skwir ... 
p. Majewskiego. Posterunkowy puścił sic za ~uJ\lldeło) oraz pran o"bIIJy 1I4jzłll w 
zb'eeiem .w pogoń, oddał nawet strzał reYło!- feltyl1le . . 
werowy 'fi kierunku uciekajlłcego , któ remu udało Pierwsza wiosennI albl.1 o.rodowI 
sic zbiec. Na miejscu, zwłaszcza, że to było na dochód domńw sierót polskich odbędzie 

w po rze obiado wej, - tuf obok Komisarjatu się w niedzielę, tp bm. w ogrodzie miejskim. 
P. P. i Qmachu sądowegd - zgromadzili się Program nader urozmaicony. Bufet doskonały 

liczni przechodnie, komentując dowolnie powyf- i tani. Ni e brak te~ tywych fanJów. Impreza 
szy wypadek. ze względu na cel , godna powszechneio po

Święto robotnicze t·go maja minęło parcia. 
u nas zupełnie spokojnie. W ogrodzie miejskim Za Jazdę bez bilet~ kolejoweeo zostali 
odbyło się zgromadzen ie na którem przemawiał doprowadzeni na Komisarjat P. P. Na chman 
p. Peller z Krako wa . Astm an z Przemyśla, Bronisław Wojna r z Bialo

Matura piśmienna w tul. szkołach śrędn ich brzeg pow. Łańcut, Stanisław Wątroba z Dębiny 
rozpoczęła s ię 4 bm. i trwała do 8 bm. włącznie . po w. Łań cut , Włodzimierz Dawidcza~ z Żydacw
Również w pryw. gimn . żeńskiem roz poczęła wa, Ma ksym Obuszczak z Ordwin po w. Radzie
się w tym dnIU matura piśmienna . chó w i KaziQlj erz Ze la r z Ledlenki pow. Kol

Biadania kupców na redukcję poborów buszowa. 
urzędniczych . Redukcję 15 D/O pobo ró w urł:ęd- Cyrk Barańskich. któ ry rozbił namioty 
niczych odczuli l bm. tute jsi kupcy. Urzędni cy, 2 bm. na plac u dawne go t . zw. ogrodu so ko lskie
któ rym obcięto po bo ry o 150/0 , nie będ ąc na go przy ul. Kraszewskiego siał s ię prawdz iwą 
lO przygo to wan i, poczynili w sk le pach po prze. a lrakcją dla tul. szerok ich sfer m ieszka ńców. 
dnia zak upy, spłacalne w ratach miesięcz nych , Mimo ciężkich czasów jest cy rk tłumnie zwie
któ ryc h mimo najlepszych checi nie mogli , dzan y, ze względu na doborowy i sta rannie wy
a co na jprzyk rzejsze, nie będą mogli, _ jak to konany progra m. Na szczególną uwagę zasługuje 
miało m iejsce dotąd _ punktualn ie ze swych rodzina Germ ain zaa ngażowana z cy rku " O iym· 
zobowią za ń s ię wywiązać, Narzeka ją przeto pia" z Londyn u ze swymi mistrzowskiemi 
ku pcy na t ę redukcję , która pośrednio i ich prod ukcja mi konnej jazdy i tresury własnych 
dot k nę ł a, jako, że lwia część konsum entów, kon i. 
rek rutuje s i ę w naszem mieście ze stan u urzę
d niczego. 

Ciężkie uszkodzen ie ciała, o to skutek 
wskakiwania do będącego w biegu pociągu. 

Dnia 29 z. m. o godz. 22.30 Stanisław Sikora 
z Prztwo rska doz nał ciężk iego uszkodze nia cia ła 
na prawej ręce i nodze przez to, iż us i łując 

wskoczyć do pociągu towarowego będące~o 

w biegu, upadł i poniósł wspom niane obrażenia. 

Wymien ionego po udzieleni u m u pierwszej po
mocy przez D- ra Fe ldmana , odstawiono do tut. 
szpitala powszech nego. 

Ok rada nie emigra nt6w na kopertę. Mimo 
wielok rotnych ostrzeżeń przed złodziejami. ak ra· 
dającymi emigrantów, wypadki okradań na t. zw 
"kopertę" powtarzają się , Kilka dni tem u okra
dziono " na kopertę" emigrantki: julję Plichotę 

z powiatu sokalskiego, zab ierając jej 290 zl. i 
Oniszczukową Aleksandrę z powiatu brzeskiego 
- 180 franków. -

Syndykat Emigracyjny oSlrzega emigrantów, 
aby mieli się na baczn ości przed złodziejam i i 
oszustami. którzy kręcą sit: w pObliżu u rzędów, 

konsulatów, biur okrętowych oraz na dworcach 
kolejowych i w pOciągach, ofiarując swe usługi 
starają się wyłudzić pieniądze od łatwowiernych 
wypróbowanemi sztuczkami, na które nieświa

domi często dają się złapać. 

jl!dyną radą dla emigrantów jest nie wda
wać się zupełnie z osobami nieznajomemi, cho
ciażby one wychodziły z biur konsulatów i 
udawa ły konsulów, oraz nikomu pOla łokalami 

billr nie pokazywać swych doku mentów, ani 
pieniedzy. Sztuczka złodzieji okradających na 
"kopertę" polega właśnie na tern, że tuż przed 
drzwiami konsulatu, albo innego urz\.:du zatrzy· 
mują emigranta, żądają ~okazan ia dokumęntów 

i pieniędzy, poczem wkładając do koperty po
cięte papierki zamiast pieniędzy, zaklejają kopertę 
i zwracają ją emigrantowi, a sllmi z pie n iędzmi 

uciekają . 

Złóżm y ofiarlj na wykończe nie budo wy 
Domu Źołni e rza Polskiego Otrzymujemy po
nitszq odezwę z pro~bą o zamieszczenie: SIO

warzyszenie Budowy Domu Żoł nierza Polskiego 
w jarosławiu urządza we czwarte k d n ia 14 
m a ja br "Wielką Zabawę ogrodową" w par
ku miejs kim na Ol5zanówce na rzecz budowy 

• • 
Prosty środek przeciwko czerwienieniu rąk. 

Najpracowitsze właśnie gospody nie domu 
cierp i ą często z powodu cze rwonych i popęka· 
nych r~k. Dlaczego właściwie? Każdy mężczyzna 
woli patrzeć na bia łe i pie lęgnowa n e ręcę. Zaleca 
się przeto, nat rzeć ręce po umyciu kilkoma 
kroplami soku cytrynowego, a na noc l anoliną 

lub gliceryną, i - w razie pot rzeby włożyć na noc 
rękawiczki. Taka pielęgnacja kosztuje zaledwie 
kilka 2roszy. Najgłówniejszą jednak rzeczą jest: 
używat'i tylko dobrego, czystego myd ła n. p. are
ma tycznego mydła "I<ołłontay" (znak ochronny 
pralka), które zawiera glicerynę i jest szczególnie 
łagodne_ 

Samobójs two żołnierza. W dniu 29, z. m. 
około godz. 9-tej wieczorem w koszarach 3 p. p. 
Leg, popełnił samobójst wo przez powieszenie 
się na drzewie szeregowiec tegoż pułku Franci
szek Glibowski, lat 21, któ ry zaledwie przed kil
ku dn iami wstąpił w szeregi służby wojskowej. 
j ak nas 1. minrodajneJ!o żr6d ła informują, po
wodem samobójstwa była niechęć do s ł użby woj
skowej. 

Pieczeń wieprzowa duszo na z kapustą świeta 

(na 6 osób). Przypralł'a: l kg. wiepn.owiny na pieczeń, 
l tytka masła, I głowa białej kapusty. 1 cebula, -4 kosl
ki bulionowe Ma~gl'e go, szczypta soli i pieprzu, '/t 
łyt~czt\i mąk i karloflanej. 

Sposób przyrz.qdzenia: Mięso opłuka~, n8lrze~ 

tekko solą, i pieprzem i odstawi~ je na '/t gOdziny. 
W międzyczaSIe kapus tę; obra~ z liści z t6łkłych. pru
polowi~ ją, wycią~ kacu". a katdą połowę; pOdzielic 
Ita 8 części. Nastę;pnie kapuslę sparzy!! I ją odstawi!!. 
- \V dutym garnku ro~puści~ mil slo. włoty!! obraną 

ce butą w całoSci i mięso. Potem SlllatyC:: je. uWdając. 
by się; ładnie zrumieniło. a J.!dy tłuszcz się; wypiecze 
dolaC od ClaSU do czasu dobrel!o rosołu. przyrządzone

~o z kaSiek Maggi'ello i dusiC mięso pOd pok rywą tak 
dlu~o, dopókI nie będzie prawie miękkie . Wtenczas 
doda~ do mięsa sparzouą, kapustę i razem dusi~ do 
mię;kko~ci. Do sosu dodać odrobinę; mąki kartoflanej, 
rozpuszczonej w zimnej wod.de i raz ją zagotowa!! 
by sos był zawiesistny. 

Wyd.jąc pOIrawę; na stól. pokrai~!! mięso na 
zgrabIle ptaslry. ulotyC:: je n8 środku p6łmiska, pola!! 
je sosem i Oblot)·ć kapu slą. 

"Janka~ 

Czas odnowić prenumerat~ 
za miesiąc mai. 
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' na Stodjonle SokoM ' propagandowe ' ~wOity mu :23·aJ LoterU klasowej .. • . 
-: leklroallefycl.ne, do których stanęłol ą(P::ia- .. ' ) ;''i ~ 'a. I_l dO "' •• Veta ' '!! ~ · Dla 

Wodn rlCów. n.' ,~" lO' . ' , ( , r ,t 

.~ L' ( . .. ~.: (i":;" " ,(}11', 

Jatosławia oddałem ,> qbeonie 

• Wynik zawodów przedstawia ,ięl1a.tępująco , III Kolekturze , LoterII Państw, 
Bieg 100 m: I) Krzanowdi (gimnazjum I .) N K- RI EG E . 

11'6', 2) Osiczko (gimn. II) 12'2' , 3) Sw!,to- . ' RA 
Wicl (39 p. p.) 12·3". 

Bieg 400 m , I) Ltdwos (gimo. I.) Ól'ó', Jarosław, Grunwaldzka 15. 
2) Czcionka (39 p. p.) 09·8", 3) Woźnikowski 
(39 p. p.) 74'2' . Ciągnienie I. klasy już 19 I 21 maja. 

Bieg 800 m, () Kałamaja (39 p. p.) 2'1~', 
2) Chroba (39 p. p.) 2'22 ', 3) Mic hnik (3 p. p. 
Leg.) 2'88·S' . 

Skok w dal : l) ffaspel (gimn . I .) 6 -S3 m, 
2) Świslowicz (39 p. p.) 5'85 m, 3) OSiCZKO 
(gimn. 11.) 5'79 m. . 

Skok w wył: I) Koniuszewslti (gimn. II.) 
/'60 m, Oregor (gimn. II .) 1'55 m, Iwań ski 
(gim n. II .) 1'55 m. 

Skok o tyczce : J) Duda (gimn . 1.) Z'90m, 
Sławek (gimn. 11.) 2'80 m, Pietruszka (gimn . 1.) 
2 70 m. 

Rzut dyskiem : I) Wr6blewski (gimn. I,) 
30'485 m, 2) Wlazlo (szkoła handlowa) 29.71 m, 
3) Haspel gimn. 1.) 29'53. m. 

Rzut oS7.czepem: I) Duda gimn. / .) 46-47 m. 
2) Koniuszewski (gim n. 11.) 38'22 m, 3) Sie· 
roslawski (gimn. 11. ) 365 1 m. 

Rzut kulą 11/1 kg.: I ) Kosiński gimn. / .) 
11'42 m, 2) Wróblewski (gimn. 1.) 10'60 m. 3) 
Lab ryga (39 p. p) 10' 11 m. 

Rzut kulą 5 kg.: 1) Kosiński (gimn. / .) 
13'36 m, 2) Haspel (gim n. 1.) 12.62 m, Labryga 
(39 p. p.) 11'67 m. 

Bieg 1500 m. ' f) Kołomyja (3 9 p. p. ) 
4'54', li roha (3 p. p. Leg.) 4'55'4" 3) Mateja 
(39 p. p.) 5' 11 '4 ' . 

Nagrody w postaci dyplomów uzyska li .. 
zawodnicy wymlem na pierwszem mieJSCU, 

Kolegjum sędziowskie s tanowili p. p.: kapi!. 
Karpiński, por, Głowa Franciszek pow. komdl. 
P. W.t po r. Bartnik, prof. Tenczarowski, prof. Ka· 
niak, prof. Skarbowskit prof. OSlapiński i Mizersk i 
urzędnik Magi s tratu . 

--
Prawdziwą sensacją sportową naj bliższych 

dni będzie międzymiastowy mecz tenisowy 
Rze sz6w~Jarosław, który odbędzie się dnia 
14 maja na kortach s tad jonu "Sokola". Ja k 
s ie dowiadujemy od o rga nizalo rów meczu Rze-
szów rozporządzać b~dzie bardzo silnym zespo -
łem , z którym ten iści nasi stoczyć będ ą mu sieli 
cieżką walkę, by uzyskać zaszczyl ny wynik. 
Szczeg6ły podadzą afisze , 

PSY wszelkich ras 
tresowane, nietresowane, łańcucho-
we, pokojowe, mvlllwskle, sportowe 

poleca 

światowej sławy firma 

"e A N I S P o R TU 
KRAKÓW, skrylka pocztowa 299. 

R6wnlei kupuje I zamienia. 
Na pros pekt dołą czyć znaczkami 50 groszy. 

o 

"P A R Y Z A n K AU 
SAIIDn IIIÓD 

PRZEMYŚL, Franclszkaftska I. 33. II· p. 

jut nadeszły paryskie 
modele w los e n n e, 

Ćwiartka łosu zł. 10. Co drugi los wygrywa. 

By uzyskać śwldą i młodł cerę nlezbęd. 
nem jest % wiosną przeprowadzenie serji 

racjonalnych %ablegó w 

W Instytucie kosmetycznym 

"A R I A N A" 
przy ul. Kraszewskiego 28. 

(na pr.teciw ul. KOSciuszki) 
Do a.ble.6w ul,w. si .. wY'łlunle 
kosmet,k6. ł.l.towe,.,.w, 

HELENE PESSL 
Wykwintna regulacja 
I 'arbowanie brwi I rz,=s. 

Abonamenty wloseJlne po speclalnie znl10nycb cenach . 

Pok6i śniadankowy 
z koncesją na WySzynk 
napoj! alkoholowych, 

dobrze prusperuJący 11/ c e n f r u m miasta. 
od 1 lipca 1931 r. do sprzedania. 
BIUsze Informacje l. ImcInośc ' " sklepie p. S. Baumgartena 

1 
" 

WAtN'E 
DLA BUDUJ~eYCH 

, kO I do podłóg Uf le V z pier~szo-
rzęd n ej d ę-

biny pO tenath konkurentyjnyth 

na bardzo d Oł!odnych \\-8 -

ru nkach Z układaniem lub bez 

p o leca : 

J6zef Halberstam 
w Jarosławiu, ul. KlIlńsklego 592 

»= " 
ADOLF BLOeHER 

&111., 1~IJj Imlkllb IIItrilIII In6.llanllb 
w JAAOU.Q.WIU, ul. 3. Maj. t. 

(daw niej gmach straty potu nej) - Telelon Nr.1 65 
dosta rcz:a cement ..... aJolonowo •• wszystkich f •• 
bryk OlU po leca detajlicznie ze składu ~ Cement 
portlandzki, wapnO, gi ps sztu katorski i alabastrowy, 
wapno hydrauliczne. ceilły I glinki szamotowe, 
p łfty pi ekarskie, piece kallowe; dach6wki szklane, 
trzcinę, asial t, karbolineum, ter, Imoł)', papę da-
chow.ll, i izolacy jn.ll, tKutnickiego) orat farby, po-
koslY, taki ery, terpen tyny, kredy, pendzle, pasty 
do pOdł6g, khl1gó:rit, ubest, sznury asbestowe 
i wszelkie inne materjały w zakres budownictwa 

wchodz.ll,ce. 
Towary pierwuon.cdne I ~ny kOnku rencyjne 

Warunki upłaty według umowy. 

Inseru"de w I " Ex p ressie Jarosławskim" I -.. 

• wyłączne zast(pslwO moith wyrobów' . 

firmie 
,. 

'DON TOWRROWI 

IN'ERIRL 
Wskutek tego nie dostarczam więcej 
m o i c h wyrobów innym sklepom, 

a o b u w i e z mojej fabryki sprzeda

wane będz ie w Jarosławiu wyłącznie 
w magazynie p o w y t s z e j firmy . 

F. L. Po.,per 
Fabryka obuwia 

Chrudlm, 

Reklama dźwignią hllndlu! 

Mieczysław Okoń 
Fabryka wyrobów cementowych 
i skład materjałdw budowlanych 

w Jarosławiu ul. Kraszewskiego ! ~ 
~ Teldon Nr. 6. Teldon Nr. 6. ' l ,. 
~ poleca do delajllc:r.nej i wa l!.onowej dostawy: 

~ 
PI ••• k, szuter, twir, kamień lamany i r:r.eczn)'. 
Wapno gu:r.One, palone w bryłach i hydraulic:r.ne 
Ce ment portland:r.kl w bec:r.kach i workach. 

~ij 
p a p fi dachow", i I:r.olacyjll.ll,. 
G I P • murarski, sztukatorski I alabastrowy, 
Trac:lne sufitow.ll, i kos:r.e wyklinowe. 
K. "e bia ł e i kolorowe, krajowe i zagra nic:r.ne. 

~ 
Szamotowłll ce ,!łę;, płyty pie karskie i gl i nkę;. 
KarbolIneu"" ler, asfalt i smary do wozów. 
Gwoidale papowe i sufitowI', drut p.lony. 
A u r y gliu.urowane i Cemen towe. 

~ Płytki cemenlO'A'e, kamionkowe , w:r.or:r.yste I glu .. 
Dach6wkłll cementow.ll" palon.ll, i Uklann"" 
S ł u P y ogrod:r.eni owe z betonu. 

Płyty I kra.tllnlkl cement6w ~ ua trotuar)' 
K. d al. betonowe na wodę; 

~ 
:!J 

~ 
~ 

~ 
Pu.takl I dyle cementowe. 

~ 
Gren.unlkl, p o m n. k I f:e la:r.no·bclonowe 
M.terJat solid n,. -- (eny n.jnli •••• Q 
.... Warunki .ap/aly dogodne. -- ill 

~===>--,c "'?±?'JC 

Pasze treściwe a tO: 
śrut~ sojową, 
mączk~ z orzecha ziemnego, 
makuchy słonecznikowe, 
makuchy lniane, 

detajlicznie i wagonowo, ludzie!: 
kred~ podwójnie szlamowaną, 
kred~ pastewną, 

wapno fosforowe, 
sól bydlęcą mieloną i w bryłach, 

dostarcza ze swego skladu w JarosIawiu 
Spółdzielczy 

BANK ROLNICZY 
l ol!r. nłc ~o n. o d p oW'iedlblnołchl 

W JAROSŁAWIU. 

Wyd awclI i odnowiedzlalrrv redalrlor ' EMANUEL SCHIFFIIANN Dru ka rnia S BaUrtM!artena >Al Jarosła wiu 
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